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S t a r o s t w o  I / w o w s k i e .
Wiesi Zniesien ie

przy Przedmieściu lwowskiem za Wysokim Zamkiem leżąca.
Possessorka tej wsi WJMść Pani Ewa z Kunieckich Potocka 

vigore j u r i s  communicativi  od ś. p. Króla Augusta III. de data  
w Warszawie die 7. J u n i i  1 7 3 2 .  sobie łaskawie konferowanego, 
item. intromissyi do tej wsi po śmierci męża swego wziętej, i przed 
Aktami grodzkiemi lwowskiemi fer ia  2 da ante festum, s. Va1entini 
P resbyteri  et M ar tyr is  proxim a anno Domini 1 7 6 3 .  zeznanej. 
Ta wieś podług opisania osobliwego ma spokojne używanie granic. 
Poddanych w niej jest  in Nr. 6 0 ;  z tych dwóch do usługi dwor­
skiej, dwóch do arendy ekscypuje s ię , reszta do intraty. Powinności 
ich takie: siedzący na dwóch ćwierciach dwa dni w tydzień przez 
rok cały, 8)  po dwie kury i po gr. 10 czynszyku; ,J)  z jednej 
ćwierci po dniowi w tydzień, kto ma czein, robi, po kurze jednej i 
po gr. 5 czynszyku daje; z chałupy pańszczyzny nie robią, propor- 
cyonalnie tylko czynsz, jako w inwentarzu, po pół kury i po półtrze- 
cia grosza czynszyku daję, zakoski, obkoski, zażynki, obżyuki robią, i 
szarwarki do naprawy dróg odbywają, stróżę kolejno dzienna i nocną 
odbywają. T k a c z ó w  w  tej ws i  nie m a s ż , d z i e s i ę c i n y  pszc ze l ne j  nie 
masz, jako wyraża Inwentarz osobliwie opisany, przez Urodzonego Jana 
Kryńskiego podpisany i zaprzysiężony, do Prześw. Kommissyi odesłany. 
Z tych tedy powinności roczną stanowiąc intratę, prowent taki:

fl- gr-
Dni ciągłych na rok 1716, dzień a gr. 12, uczyni . 686 12

dni pieszych na rok 1065, dzień a gr. 6, „ . 2 1 3  —
czynszu od mielnika i za pańszczyznę.......................................  232 12
za 5 5 V2 kur ii gr 10, c z y n i ..................................................  18 15
arendy b r o w a r n e j .......................................................................... 600 —

Summa prowentu . . . 1750 12

Z tej detrunkując na P o d s ta ro ś c ie g o ........................... 80 —
zostaje Ufjaidi p r o c e n tu s ................................... . . . .  1670 12
z którego, relictis trinis sortibus  dla W. Possessorki, na­
leży k w a r t y .......................................................... .....  417 i8
a ta na komorze lwowskiej bydź powinna w czasie swoim wypłacona.

Cerkiew w tej wsi pod tytułem Wniebowstąpienia Pańskiego, 
której jest Parochem Ksdz Teodor Prokopowicz, a to za daną na 
osobę swoją prezentą dc data ejus die 2 1 .  Februurii 1 7 3 8 .  anno. 
Ta cerkiew bez erekcyi stoi. W tejże wsi Zniesieniu są grunta różne 
wielu osób świeckich i duchownych. Z między tych pokładał pra­
wo JMść Ksdz Benedykt Jaśkiewicz, Kanonik katredralny ormieński 
lwowski, na łąkę w gruntach zniesieńskich będącą, donacyą od S ła­
wetnych i Uczciwych Mikołaja i Grzegorza Iwaskowiczów, Ormian 
Mieszczan lwowskich, kościołowi ormieńskiemu zapisującą, w Grodzie 
lwowskim fer ia  2da  post dominicam Ratnis Palmarum 1 6 1 6 .  
roku zeznaną. Także Sławetni Sebastyan i Maryauna Feszyngierowie, 
Mieszczanie lwowscy, pokazywali pozwolenie, od JW . JMPana Bonifa­
cego Mniszcha, Starosty lwowskiego die 13. J u l i i  1 628 . anno dane, 
od Najjaśniejszego Władysława IV. die 23 . Octobris 1633 .  po­
twierdzone, używania sianożęci w gruntach zniesieńskich, P r  o t a s z c a  
zwanej, z oznaczeniem czynszu płacenia do Zamku lwowskiego, S ła­
wetnym Raczkowolskim służące, a od tych w aktach burgrabskich 
lwowskich fe r ia  2da  post festum  s. Annce 1 698 . anno na osobę

s) Tu opuszczone ,:rebią“. — °) Tu znowu brakuje „dają“.

JP. Stefana Sumańczewskiego, tudzież e x  re ejusdem in personam  
JP. Kazimierza Snigurskiego, a od tegoż na osobę Sławetnych teraź­
niejszych Possessorów fe r ia  2 da  post fes tum  Prcesentatiouis B ea -  
tissimen Yirginis Marun 1 7 5 0 .  anno donacyą zeznaną. Sg i inni 
Possessorowie gruntów zniesieńskich, jako to : Ksża Dominikanie lwow­
scy, Ksża Karmelici ś. Marcina i Prowizorowie szpitala ś. Ducha,
którzy ud tot nostras rcqaisitiones  byli w pokazaniu prawa reni-  
ten tes ; tych pro unimadversione  do przyzwoitej Zwierzchności od­
syłamy. W  tej wsi znajduje się ćwierć roli sołtyskiej. I tem  są różne 
grunta, które prawem nabyłem Mieszczanie i Przedmieszczanie lwow­
scy, także Duchowni i Klasztory trzymają; z tych niektórzy czynsze
Possessorowi płacą, jak w summaryuszu intraty P o d z a m c z a  wyrażono, 
inni zaś żadnych czynszów nie płacą, i praw, za jakiemi co który 
possidet , nie pokazali.

W i e ś  P r o s s y.*

Possessorką tej wsi WJMPani Ewa z Kunieckich Potocka cigore 
j u r i s  communicatioi  od ś, p. Króla Augusta III de data  w W a r ­
sza w ie  die 7 .  J u n i i  1 7 5 2 .  sobie łaskawie konferowanego, item in­
tromissyi do tej wsi po śmierci ś. p. męża swego wziętej, i przed 
Aktami grodzkiemi lwowskiemi fe r ia  2 d a  ante fes tum  s. Yalentini 
P resbyteri  proxim a anno Domini 1 7 6 3 .  zeznanej.

Podług opisania w osobnym inwentarzu, w granicach na połu­
dnie z wsią K a i n i e n o p  o l em,  królewszczyzną, ma sprzeczkę i kłótnie.

Poddanych w tej wsi jest in N r .  6 3  ; z tych do arendy jednego, 
do usługi dworskiej i strzeżenia lasu wyłączając 4, zostaje reszta do 
intraty.

Powinności ich ta k ie : z ćwierci jednej pola dwa dni w tydzień 
przez rok cały, po kurce jednej, jaj pięć i motków sześć; z pół 
ćwierci dzień czera mogą w tydzień przez rok cały rob ią , po pół 
kury, po półtrzecia jaja dają, i po trzy motki przędą; chałupnicy 
w tydzień przez rok po dniowi jednemu pieszo odbywają, tyleż co i 
z pół ćwirci dają i przędą. Dziesięciny pszczelnej nie dają. Tkacze 
warstatowego po fl. 2 płacą. Zakos, obkos, zażyn, obżyn, tłokę j e ­
dne, za co uczęstowani od dworu bywają, i szarwarki robią, stróżę 
kolejno odbywają. Są i inne powinności, które że w intratę nie weho- 
dzą, położone tylko w inwentarzu osobliwie spisanym, przez JPa W oj­
ciecha Janiszewskiego, tej wsi dyspozytora, podpisanym i zaprzysię­
żonym, do Prześwietnej Komissyi odesłanym. Z tych tylko wyrażonych 
powinności, czynszów i danin roczną stanowiąc intratę,

p r o w e n t  t a k i :
fl. gr.

3536 dni ciągłych na rok a gr. 12 , . . . . . . . i4 1 4  12

364 dni pieszych na rok a gr. 6 .............................................  72 24

4 0 ’/» kur dannych a gr. 1 0 .......................................................... 13 15

2 0 2 ‘/a jaj kurzych a solid. 1   2 7 |
231 motków a gr. 3 ............................................................................ 53 3

10 tkaczów warstatowego a fl. 2 ...................................................... 20 —

czynszu od mielników i nierobiąeych pańszczyzny . . .  91 8

z arendy karczemnej podług k o n t r a k tu   1286 24

Summa p ro w e n tu .............................  2924 3 |
(Ciąg dabzy nastąpi.)
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Główniejsze miasta w Galicyi,
(Ciąg dalszy. — Ob. nr. od 17—48.)

Obok wyżpomienionyeh najważniejszym jest przywilej Jana Tar­
nowskiego, wydany r 1550 nazajutrz po św. Michale, określający do­
kładnie prawa i powinności osadników nowego miasta. Miał Tarnow­
ski zamiar, jak z rzeczonego okazuje się dokumentu, założyć gród 
wielki, któryby do pierwszych w kraju z czasem mógł się zaliczać. 
Sprowadzał on tu osadników z swych dóbr mazurskich z Tarnowa, 
którzy tu przedtem włość Białą, w pobliżu Tarnopola, do niego do dzi­
siaj jeszcze należącą, założyli.

Z dokumentu, o którym mowa, przekonujemy się iż miejsce 
w którem przed niedawnemi czasy miasteczko T a r n o p o l e  w pustem 
i nieurodzajnem polu założone zostało, było przedtem nieraz koczo- 
wisko najezdniczycli i łupieżnych nieprzyjaciół; w onym zaś czasie 
było to już siedlisko dla ludzi stosownie i dogodne, iż  z p o m o c ą  
b o s k ą  n i e  t y l k o  j u ż  w n i e j  n i e m a ł y  ludzi zgromadził się i 
usadowił poczet, ale z każdym dniem większego spodziewać się mo­
żna było napływu, z powodu bezpiecznego schronienia pod bokiem 
świeżo wzniesionych warowni. Już stał naówczas zamek przez Hetmana 
wzniesiony, gdyż o tein jak widzimy w ódz najprzód pomyślał; tudzież 
w stosowną załogę i w przybory do obrony należące dostatecznie i sta­
rannie go opatrzył; l a k  iż n i e  t y l k o  w n i m T a t a r o m ,  o u y m  
u s t a w i c z n y m  t y c h  z i e m  n i e p r z y j a c i o ł o m ,  a l e  i i n n y m  
p r z y p a d k o w o  n a s z ł y  m o p i e r a ć  s i ę  b ę d z i e  m o ż n a .

Miał już wówczas Tarnopol prawo magdeburskie z wójtem i 
urzędem ławniczym. W przywileju tym stwierdza Hetman iż tenże wójt 
z swym sądem ławniczym prawu przewodniczyć, tudzież wszystkie 
sprawy tak zbrodnicze jako i mieszczańskie, j a k ie  g o k o 1 w i e k b y 
s t a n u  i r o d z a j u  s i ę  z d a r z y ł y ,  j a k i c h  z w y c z a j  i z a t w i e r ­
d z o n e  u ż y w a n i e  p r a w a  m a g d e b u r s k i e g o  w y m a g a ,  sądzie 
mogą, oraz one śledzić, rostrzygać i wyroki tak stanowcze jak i roz­
jemcze wydawać, z zachowaniem wolności odwoływania się do wyż­
szych sądów. Radzie zaś miejskiej o b r a n e j ,  oddany zarząd miejski 
z w s z e l k ą  w ł a d z ą  k i e r o w a n i a  s t a n e m  g m i n n y m ,  według 
przepisanego jej prawa niemieckiego.

Odwołuje się też Hetman w rzeczonym dokumencie iż i n n e m  
r o z p o r z ą d z e n i e m  i u s t a w ą  przepisany już jest sposób i porzą­
dek obrony, której w czasie napadu wroga ściśle trzymać się mają. 
Obecnie zaś przykazuje mieszkańcom aby v, s i e d l i s k a c h  s w o i c h  
p r z y z w o i c i e  m i e s z k a l i  domostwa, t r y b e m  m i a s t o w y m  ozdo­
bne, a nie chaty sielskie mieli, takowe wedle możności swojej ile być 
może n a j o b s z e r n i e j ,  n a j o k a z a l e j ,  i d l a  u ż y t k u  l u d z i  z e ­
w s z ą d  s i ę  g r o m a d z ą c y c h  n a j d o g o d n i e j  stawiali.

Wspomina dalej Hetman iż na mocy danego już pozwolenia kró­
lewskiego przeprowadzony ma być tędy gościniec z różnych miaste­
czek i postanawia pobór opłaty na rzecz miasta od przejeżdżających 
tymże gościńcem.

Komu by zaś nie stało funduszu na budowlę odpowiednią zamia­
rowi założyciela i znaczeniu nowego miasta, temu nakazuje Hetman 
niechaj przeda budowlisko i posiadłość swoją innemu, coby ufny w te 
warownie i umieszczoną w nich załogę, pod jej skrzydłem bezpiecznie 
siedlisko tu swoje Ustalić chciał. Nadaje zaś mieszczanom zupełną wol­
ność domostwa i posiadłości swoje p r z e d a w a ć ,  o b d ł u ż a ć ,  z a m i e ­
n i a ć ,  d r u g i m  u s t ę p o w a ć  i na  w s z e l k i  i n n y  s p o s ó b  s ł u ­
s z n y  z r ą k  z b y w a ć .  Żydom pozwala w ulicach tylko mieć swe do­
mostwa, a n i e  w r y n k u .  Dbały o zaludnienie i rozszerzenie osady, 
nakazuje wójtowi że dla wszystkich którzyby zająć chcieli place pod

budowę domostw, ma takowe wymierzać t y m ż e  s p o s o b e m  i 
p o r z ą d k i e m ,  w e d ł u g  k t ó r e g o  p i e r w  s z e  w y m i e r z  o n e ; ,  a  to 
tak aby domostwa obsżerne, g d z i e  z a j a z d y  b y ć  m a j ą ,  w szerz 
łokci dwadzieścia cztery a wzdłuż pięćdziesiąt łokci przestrzeni ob­
jęły. Inne zaś domy postanawia Hetman iżby szerokości, ośmnaście, 
długości równie po pięćdziesiąt łokci miały.

Do każdego z tych domów dodane były ogrody za miastem, a 
mianowicie do większych domostw po czterdzieści łokci w szerz, a 
po sto pięćdziesiąt wzdłuż mające, do mniejszych zaś po trzydzieści 
łokci szerokie a po pięćdziesiąt długie. Nie wolno zaś było nikomu 
z tak uposażonych mieszczan odprzedać z osobna ogrodu od domostwa, 
lub też domostwa od ogrodu, lub też w jakikolwiek sposób posiadłość 
swą dzielić, lecz kto takową sprzedawać lub ustępować chciał, mu­
siał razem domostwo z ogrodem zbyć, czego wójtowi i radnym pil­
nie przestrzegać Hetman nakazuje.

Co do pól rolnych rozkazał Hetman wymierzać łany i półłanki 
tym samym sposobem i tąż miarą wszerz i wzdłuż jak w mia­
steczku Z a ł o ś c a c h .  Gdyby zaś który z mieszkańców dom swój i 
rolę opuścił i do niego do ośmiu tygodni nie powrócił, lub nie zdał 
komu innemu swej posiadłości, ten utraci swe domostwo wraz z całą 
posiadłością, i ani on, ani dzieci jego żadnego już do tejże własności 
rościć sobie nie mogli prawa. Stanowi też Hetman iż po rozdaniu 
wszystkich ról, gdy się czas wolności nadanej pierwotnie ukończy, 
następnie w latach późniejszych płacić ma każdy mieszczanin z d o ­
m o s t w a  s w e g o  dziedzicowi i jego następcom na śvv. Marcina czyn­
szu groszy sześć, a komornicy po groszy trzy, tudzież z każdego ł a n u  
groszy dwanaście, i osepu z całego łanu dwa półiniarki owsa a z pół 
łanu półiniarek m i a r y  Z a ł o z i e c k i ej.

Kto w browarze dziedzica piwo warzy-t, miał płacić o d te g o -1 po 
cztery grosze, tudzież od słodowni po cztery grosze. Wolno zaś mie­
szczanom albo wspólnie, albo każdemu z nich z osobna wystawić wła­
sny browar i słodownię i w nieb bez żadnej dziedzicowi opłaty piwo 
warzyć, ale nie wolno im było z uszczerbkiem dochodu dziedzica in­
nym w browarach swych robienia piwa dozwalać, tak iż kto własnego 
nie posiadał browaru, ten winien był, jeżeli piwo warzyć chciał, czy­
nić to za opłatą w browarze dziedzica, a nie w żadnym innym. Wszyst­
kie zaś naczynia i narzędzia ku temu potrzebne dziedzica kosztem 
sprawione być miały. Zboże na robienie słodów tak jak i inne na 
własny użytek według tejże ugody z młynów pańskich: Tarnopolskiego 
i ze wsi Hłoboczka brać mieli; jeżeli zaś takowe kupowali, płacić 
winni byli od miary pospolicie macą zwanej po groszu drożej niżli na 
targu publicznym. Jeżeli zaś nabywał kto słód gotowy na targu pu­
blicznym, winien był we młynie dawać odsepnego czyli miarowego 
od dwunastu pół miarków dwie mace.

Co du innych powinności powszechnych zobowiązał Hetman mie­
szczan Tarnopolskich odbywać w porze lata dwa dni robocizny, mia­
nowicie jeden do żęcia zboża na folwarku, a drugi do koszenia siana. 
Również winni byli dawać daniny, zwyczajem w okolicy tej przyjętym, 
od pszczół i wieprzów; a to od każdego pnia pszczół na św. Michał 
po półtora grosza, a od wieprzów7, karmionych żołędzią z lasów pań­
skich, dawać mieli każdego dwudziestego wieprza. Od tych zaś które 
karmione były w domu w ł  a s u e m z b o ż e m  i w ł a s n ą  s t a r a n n o ­
ś c i ą ,  żadnej nie byli obowiązani dawać dziesięciny,

(Ciąg dalszy nastąpi.J

Kolej Lwowsko • Czerniowiecka.
I I .

W poprzedzającym artykule przytoczyliśmy powody, któremi rada 
zawiadowcza poparła wniosek, żeby Towarzystwo kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej przejęło koncesyę na budowę drogi żelaznej do Jass, do 
Romanu i do Botuszan, którą rząd rumuński udzielił spółce z łona

Towarzystwa zawiązanej. Pierwszym z tych powodów był widok wiel­
kich zysków, jakie nowe przedsiębiorstwo rokuje ze względu na na­
der korzystne warunki koncesyi. Jakoż przyznać potrzeba iż warunki 
te bardzo są ponętne.
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Rzęd rumuński przyrzekł iż przyczyui się do kosztów budowy 
w stosunku do 40.000 franków na każdy kilometr długości kolei bu­
dować się mającej. Że zas' droga żelazna z Suczawy do Jass, do Ro- 
manu, do Botuszan inieć będzie długości 217 kilometrów (około 29 
mil niemieekich), przeto subwencya rzędu rumuńskiego wynosić ma 
w ogóle 8,680.000 franków czyli prawie półczwarta miliona złotych 
walutę austryaekę w srebrze. Koszta budowy i urządzenie całej 29. 
milowej drogi żelaznej obliczono na 230.000 franków za kilometr dłu­
gości, czyli w ogóle na niespełna 50 milionów franków, rząd więc 
rumuński do kosztów budowy w ’/« części przykładać się będzie. Ale 
nie na tem koniec hojności i szczodrobliwości rzędu rumuńskiego. Cały 
kapitał budowy i urzędzenia po stręceniu subwencyi, me o wiele 
przeniesie 40 milionów franków czyli 16 milionów złotycb waluta 
austryackę w srebrze a przy tak stosunkowo miernym kapitale, rząd 
rumuński gwarantuje nowej drodze żelaznej czysty roczny dochód w wy­
sokości przynajmniej 3,743.260 franków czyli półtora miliona złotych 
walutę austryackę w srebrze. Co kolej więcej przyniesie, to do akcyo- 
naryuszów należeć będzie, wszelki zaś niedobór w czystym dochodzie 
do minimum powyższej cyfry oznaczonym, ze skarbu rumuńskiego do­
płacony być ma.

Tak więc nowe przedsiębiorstwo przyrzeczona ma nie tylko 
znaczna subwencyę do kosztów budowy, ale nadto zagwarantowany 
sowity dziewięcioprocentowy coroczny czysty dochód od kapitału wy­
łożyć się mającego. Korzystniejszych, ba nawet tak korzystnych wa­
runków dotąd żaden jeszcze rzęd nie przyznał spółkom, które się 
gwoli budowy dróg żelaznych zawięzywały. Snać rzędowi rumuńskiemu 
bardzo na tem zależy żeby projektowana droga żelazna wybudowana zo­
stała, hojnym więc jest i szczerym w przyrzeczeniach swoich i w zo­
bowiązaniach, które na siebie przyjmuje.

Czyli zaś przyrzeczenia i gwaraneye mołdo-wołoskie dość pewną 
sę rękojmię, iżby główną podstawę przedsiębierstwa takiego być mo­
gły —  to rzęęz inna, w której rozbiór wdawać się nie będziemy. 
Dotąd powszechnie głoszono że w skarbie rumuńskim zawsze pustki, 
że dochody Multan i Wołoszczyzny nie wystarczają na opędzenie nie­
zbędnych i koniecznych wydatków. Zachodzi więc pytanie czy w ta- 
kiem położeniu ska rbu , rzęd rumuński będzie w stanie wywiązać się 
z obowiązku dostarczenia przyrzeczonej subwencyi, czy będzie miał 
z czego dopłacać corocznie do dochodów kolei, gdyby te w podobnym 
znalazły się położeniu jak dotychczasowe dochody kolei Lwowsko- 
Czeruiowieckiej, które na w et na opłatę procentu od obligacyi pier­
wszeństwa nie wystarczają, a akeyonaryuszom nicby się nie dostało 
gdyby rzęd austryacki corocznie z przeszło milionem złotych austryc- 
kicli w srebrze, w pomoc nie przychodził.

Zaprzeczyć zresztą nie można że nowa droga żelazna, byle do 
Morza Czarnego doprowadzona została, silnie przyczynić się może do 
podniesienia kolei Lwowsko -  Czerniowieckiej, klóra dopiero po przed­
łużeniu jej do Czarnego Morza stanie się ową arteryą komunikacyjną, 
północno-zachodnią Europę z wschodnio-południową łączącą. W  ten 
czas to spodziewać się będzie uiażna, iż według słów p. Ofenheima 
kolej Lwowsko-Czerniowieeka obejść się zdoła bez corocznej dopłaty 
rzędu austryackiego.

W  dalszym ciągu sprawozdania p. Ofenheim mówił o operacyi 
finansowej, k tó ra , gwoli zebrania funduszów na budowę nowej drogi 
żelaznej, przeprowadzona być ma. W  tym celu rada zawiadowcza za­
mierza wydać obligacye pierwszeństwa, to jest  zaciągnąć pożyczkę 
z pierwszą hypoteką na przyszłej drodze żelaznej w nominalnej wy­
sokości 39 milionów franków, i zarazem wydać 30.000 nowych akeyi 
po S00 franków a zatem w nominalnej wysokości 2S milionów fran­
ków. Dodawszy do sum tych subwencyę rządu rumuńskiego, która jak 
wyżej powiedzieliśmy 8,680.000 franków wynosić będzie, cały kapitał 
na budowę użyć się mający, dojdzie do wysokości 72,680.000 frank.

Przenosi to prawie o całe 23 miliony franków kapitał, który 
według obliczenia p. Ofenheima do budowy drogi żelaznej z Suczawy 
do Jass, z odnogami do Romanu i do Botuszan, rzeczywiście użyty zo­
stanie. Różnica ta pochodzi ztąd, iż przy obecnym stanie targu pie­
niężnego akcye i obligacye pierwszeństwa na koleje żelazne wyda­
wane być muszą o 30 procent niżej pari a zatem prawie o trzecią 
część poniżej nominalnej wartości. Dziś bowiem tylko widok znacznych 
korzyści i nadzieja, że akcye lub obligacye pierwszeństwa, po niskim 
zwykle kursie emisyjnym nabyte, z zyskiem kilku lub kilkunastu gul­
denów pozbyć będzie można, przynęca kapitalistów > giełdowców do 
subskrybowania na akcye i obligacye pierwszeństwa dróg żelaznych.

Takim tylko sposobem zdołano zebrać fundusze na budowę drogi że­
laznej siedmiogrodzkiej, kolei pod imieniem Arcyksięcia Rudolfa i ca­
łego szeregu dróg żelaznych, których budowa w ostatnich dwóch la­
tach w Austryi i na Węgrzech rozpoczęta została, a których spis 
zwiększył cedułę kursów giełdy wiedeńskiej do rozmiarów dawniej nie 
znanych,, wywołując zarazem spekulacyę na akcye i obligacye pierw- 
wszeństwa dróg żelaznych, o której przed niedawnym czasem nikt
naw’et nie zamarzył.

i 'i ń rt .

Dodać tu winniśmy, iż Rada zawiadowcza przyznała właścicielom 
akcyi kolei Lwowsko-Czerniowieckiej prawo pierwszeństwa w powzię­
ciu akcyi na budowę nowej drogi żelaznej po kursie emisyjnym, tak 
iż na każde 5 akcyi kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 4 akcye kolei
z Suczawy do Jass powzięte być mogą.

l

Następnie p. Ofenheim zawiadomił walne zgromadzenie, iż wła­
ściciele koncesyi przez rząd rumuńską udzielonej, dla zupełnego za­
bezpieczenia budowy przyszłej drogi żelaznej, pod dniem 13. lipca 
bieżącego roku zawarli umowę z panem Tomaszem Brasseyem, według 
której p. Brassey za odstąpieniem mu subwencyi rządu rumuńskiego, 
tudzież wszystkich akcyi i obligacyi pierwszeństwa zobowiązał się wy­
budować całą drogę żelazną z Suczawy do Jass z odnogami do Ro- 
manu i do Botuszan, z całem jej urządzeniem i wszelkiemi budynkami, 
mostami i tp . , przyjmując na siebie wszelkie koszta wynagrodzenia za 
grunt pod budowę kolei zabrać się mający, oraz obowiązek opłacania 
procentu od akcyi i obligacyi pierwszeństwa, przez cały czas trwania 
budowy aż do zupełnego jej urządzenia. Procent od akcyi spłacany 
być ma po 7 od sta, zaś ocl obligacyi pierwszeństwa po 5 od sta od 
nominalnej wysokości.

1 . . .P. Brassey z swrej strony w porozumieniu z właścicielami kon­
cesyi zawarł układ z bankiem anglo-austryackim, który zobowiązał się 
przejąć na własny rachunek po pewnym oznaczonym kursie akcye i 
obligacye pierwszeństwa, któreby na drodze subskrybcyi rozebrane 
nie zostały.

Akcye na 20 funtów szterlingów czyli na 200 zł. austryackieh 
w srebrze opiewające, siedm od sta rocznego procentu w srebrze od 
nominalnej wartości przynoszące i które w przeciągu trwania koncesyi, 
to jest w 90 latach na drodze umorzenia spłacone być mają, akcye 
takowe emitowane będą po kursie 14 funtów szterlingów' czyli 140 
złotych austryackieh w srebrze i po tym kursie nabyć ich mogą wła­
ściciele akcy^ kolei Lwowsko - Czerniowieckiej, w stosunku jak wyżej 
wymieniliśmy.

Spłata akcyi i obligacyi pierwszeństwa w przeciągu 90 lat na­
stąpić ma z funduszu amortyzacyjnego, na którego utwmrzenie odkła­
dana będzie corocznie odpowiednia kwota pieniężna z czystego do­
chodu przez rząd rumuński zagwarantowanego. Po upływie bowiem 90 
lat i po zupełnein spłaceniu wszystkich akcyi i obligacyi pierwszeń­
stwa, droga żelazna na własność tegoż rządu przechodzi.

Walne zgromadzenie po wysłuchaniu wywodu p. Ofenheima przy­
jęło jednomyślnie wnioski rady zawiadow'czej tak pod względem przy­
jęcia koncesyi jak i pod względem przeprowadzenia operacyi finanso­
wej, pow'yżej w głównych zarysach skreślonej. Rozpisana subskrybcya 
na akcye i obligacye pierwszeństwa najzupełniej się powiodła, jedne 
i drugie wkrótce po kursie emisyjnym w srebrze rozebrane zostały, i 
dziś już akcye na giełdzie wiedeńskiej kilka reńskich naddatku nad 
kurs emisyjny zyskują.

Roboty około budowy nowej kolei z Suczawy do Jass rozpo­
częte już zostały i za dwa lata w zupełności ukończone być mają. 
Życzyć sobie wypada żeby i przedsiębiorcy z równą skwapliwością 
jęli się pracy, koleje nasze do Czarnego morza doprowadzić mającej. 
Bo nowa kolej najgorzejby na tem wyszła, gdyby wr Jassacb , w Ro­
manie lub w' Botuszanach ugrząść miała —  przedłużenie do Czarnego 
morza żywotną dla niej kwestyą stanowi. Z tego powodu żałować wy­
pada iż spółka, która się z łona kolei Lwowsko-Czerniowieckiej za­
wiązała a o której w poprzedzającym artykule mówiliśmy, nie zdołała 
utrzymać się przy całkowitej koncesyi, które jej pierwiastkowo udzie­
loną została, bo w takim razie byłaby koleje galicyjskie samoistnie do 
Morza Czarnego doprowadziła, kiedy dziś pod tak ważnym względem 
w przykrej się znajduje od pruskich przedsiębiorców zawisłości, któ­
rzy dla własnych swych i odrębnych widoków roboty z swej strony 
przyspioszać lub opóźniać mogą.
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Wydatek w miesiącu lipcu: Wydatek w miesiącu sierpniu:

Nr. O k r ę g i  f in an sow e W ń d k a P i w o W ó d k a P i w 0

Ilość Ilość stopni Ilość Ilość Ilość Ilość stopni Ilość Ilość
gorzelni alkoholometru browarów wiader gorzelni alkoholometru browarów wiader

1 Brody ............................... — — 30 3.31C 2 30.870 30 3 712
2 K o ło m y ja .......................... 1 1.890 7 632 3 25.620 6 755
3 Kraków ............................... 2 15,682 14 5.764 o 19.005 15 8.667

.. 4 L w ó w ............................... — — 17 3.774 4 89.313 15 3.360
5 N o w y - S ą c z ..................... — — 15 2.508 — — 15 2.128
6 P r z e m y ś l .......................... — — 21 2.089 5 52.850 23 2.430
7 R z e s z ó w .......................... — — 21 1.432 — — 25 2.104
8 Sambor . . . . . .  . 9 17.704 12 2.860 5 100.457 12 3.012
9 Sanok ............................... — — 14 1.636 — — 15 2 095

10 S tan is ław ów ..................... 7 .133.928 19 2.752 13 261.072 18 2.456
11 T a r n o p o l .......................... — — 16 3.294 1 20.408 15 3.030
12 Tarnów .......................... — — 16 1.802 2 13.216 15 1.758

R azem ............................. | 12 j 169.104 | 201 31.753 , 37 612.871 | 204 35.507

Wydatek w samem m. Krakowie —■ — 7 1.658 j — — 7 2.423
» „ „ Lwowie . — — 6 6.423 I — — 6 7.189

O g ó łe m .................... - 214 39.834 | —  | — 217 45.119

K u p y  s o l n e
w w s c h o d u  i1 e h  p o w i a t a c li G a l i c y  i.

Wywar i sprzedaż soli w lipcu 1868

o 1

Wywar i sprzedaż sol: w sierpniu 1868.

W m i e s i a c uc

Wyrobiono Sprzedał
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Wyrobiono Sprzedano
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lipcu 1868. 211.416 — 322.199 — sierpniu 1868. . 177.995 — 146.054 —

lipeu 1867. 301.044 — 297.794 — i 257.703 — 178.814

zatem w miesiącu
więcej . . . . — — 24.405 — ! zatem w miesiącu więcej . . . — — — —

lipcu 1868. mniej . . . . 89.628 — — — ■ sierpniu 1868. mniej . . . 79.708 — 32.760

W  y k  a  z
produkcyi cukru z roślin krajowych w miesiącach lipcu i sierpniu 1868  r.

W miesiącu marcu i kwietniu 1868 u. cukrownie w Pisarowicach, Łańcucie i Tłumaczu nie były w ruchu.

Statystyka krajowa.
(Ciąg dalszy. -

S t a r o s t w o  g ó r n i c z e  we Lwowie ustanowione zostało pro­
wizorycznie na mocy rozporządzenia ministerstwa skarbu z dnia 20. 
września 1866. (D. u. p. nr. 162) jako władza górnicza pierwszej 
instancyi. W sprawach dotyczących administracji regaliów górniczych 
w lwowskim okręgu administracyjnym starostwo górnicze podlegało 
zawsze namiestnictwu lwowskiemu a w sprawach dotyczących admini­
s trac ji  regaliów górniczych na Bukowmie, rządowi krajowemu w Czer- 
nioweach, działająeym prowizorycznie w charakterze wyższych władz 
górniczych.

Na mocy rozporządzenia cesarskiego z dnia 13. września 1868 
uorganizowane zostały ostatecznie starostwa górnicze w całej monar­
chii i dla okręgu dotychczasowego prowizorycznego starostwa gór­
niczego we Lwowie, po zniesieniu prow. komisaryatu górniczego, usta­
nowione zostało starostwo górnicze z siedzibą we Lwowie, zawiadu­
jące bezpośrednio całym swoim okręgiem.

Gdy w skutku na iw. postanowienia z d. 22. kwietnia 1860 rząd 
krajowy w Czerniowcach został rozwiązany, starostwo górnicze pod­
legało nadal namiestnictwu lwowskiemu jako tymczasowej wyzszej 
władzy górniczej aż r. 1861 Księstwo Bukowińskie otrzymało samoistny 
rząd krajowy.

W okręgu lwowskiego starostwa górniczego zajmują przedsiębior­
stwa 180 miar górniczych rozległości 2,332.301 sążni kwadrat, tudzież 19 
miar po wierzchnich rozległości 471.663 sążni kwadratowych razem 
2,803.954 sążni kwadrat., a mianowicie w lwowskim okręgu admini-

Ob. nr. 48.)

stracyjnyin 2,343.776 sążni kwadrat., u l  Bukowinie 460.178 sążni 
kwadratowych.

Przedsiębiorstwa górnicze.
I. W  o k r ę g u  l w o w s k i  in.

a )  w b y ł y m  o b w o d z i e  Ż ó ł k i e w s k i m .

S p ó ł k a  „G o 11 e s s e g e ri“ we Lwowie, posiada 4 miary gór­
nicze węgli brunatnych pod Rudą magierowską, 3 miary pod Rawą, 6 
miar pod Kamionką wołoską, 40 miar pod Glińskiem i Skwarzawą.

D o ms  R o b e r t ,  przedsiębiorca we Lwowie, posiada 2 miary 
węgli brunatnych pod Mokrotynem i 2 pod Glińskiem.

Z o f i a  z J ę d r z  ej  e w i ezó w C z e r m i ń s k a  w Glińsku, po­
siada tamże 1 miarę górnrezą węgli brunatnych.

h )  w  b y ł y m  o b w o d z i e  Z ł o c z o w s k i m .

S p ó ł k a  „ G o t t e s s e  g e n “ posiada 17 miar górniczych węgli 
brunatnych w Podhorcach, 16 pod Jasienową i 1 miarę górniczą pod 
Woroniakami.

c )  w b y ł y m  o b w o d z i e  S a m b o r s k i m .

S m o l k a  F r a n c i s z e k  Dr. praw, posiada 1 miarę powierzch­
nią rudy żelaznej pod Biskowicami i 8 miar górniczych pod Zubrzy­
cami i  Majdanem.
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d) w byłym obwodzie Sanockim.

F l e n n i n g  Br .  Ar  n i m  F r y d e r y k ,  właściciel fabryki żelaza 
w Cisny, posiada 3 miary górnicze pod Cisną, Lisznią i Zubraczem.

S u ł k o w s k i  August książę, właściciel fabryki żelaza w Dusza- 
tynie, posiada tamże 2 miary górnicze.

e) w byłym obwodzie Stryjskim.

R z ą d o w a  f a b r y k a  ż e l a z a  w Mizuniu posiada 7 miar gór­
niczych pod Mizuniein, Kniaziołuką i Wełdzirzein, a 6 miar powierzch- 
nich pod ŻydaczoWem, Rogoźnem, Podbereżem, Smochowem i 
Witwicą.

P i e t r u s k i  O s w a l d ,  właściciel fabryki żelaza w Sopocie, po­
siada 8 miar górniczych rudy żelaznej pod Sopotem, Somielnicą i 
Podhorodcaini.

E u g i e n i u s z  lir. K i n s k i  właściciel fabryki żelaza w Skolem 
(Augustów) posiada 5 miar górniczych pod Skolem i Korostowem i 6 
miar powierzchnich pod Żydaczowem.

W ł a d y s ł a w  lir. B ad  e n  i,  właściciel fabryki żelaza w l)em- 
binie, posiada 3 miar górniczych pod Synowudzkiem, Kórczynem, Ste- 
nawą i Kamionką a 1 miarę powierzchnią pod Hnizdyczowem i 1 pod 
Żydaczowem.

R e i n h o l d  br. W i n t e r f e l d ,  właściciel fabryki żelaza w Ma- 
xymówee i Ludwikówce posiada 1 miarę górniczą pod Niagrynem, a 
2 miary górnicze \y Ludwikówce i 2 miary powierzchnie pod Ży­
daczowem.

f)  w byłym obwodzie Kołomyjskiro.

H e n r y k a  H e c k e r  w Myszyniu, posiada tamże 17 miar gór­
niczych węgli brunatnych.

Uprzyw. spółka akcyjna do fabrykacji cukru w Tłumaczu, po­
siada 11 miar górniczych i 1 nadmiar węgli brunatnych pod No- 
wosielicą.

C. K. k administracya salin w Delatynie posiada 2 miary po ­
wierzchnie asfaltu surowego pod Kozmaczem i Ruszczowem.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

Dokuiiicnta i dyplomy,
B l o k  1 5 8 8 ,

Król Zygmunt III. na sejmie koronacyjnem wszystkie przywileje Miastu W ieliczce przez Poprzedników swoich wydane,
tudy-ież uchwały Gminy i Rady wielickiej ogółem  zatwierdza.

I 2  § i g i s m v n d v s  | T e r t l u s  D o i g ra tia  R ex P olonia;, M agnus
Dux Lituanise, Russite, Prussiai, Masouise, Samcgitise, Liuoniawj(ue) 
etc. etc. nec non eadem gratia designatus Rex Suecia;, Magni- 
q ( u e )  D u ca tu s  F in landia; H aw es. S ig n ilica m u s p (r a ;se ) iit ib u s  l ( i -

3 te)ris n(ost)ris quorum intereset yniuersis et singulis, | Qvia 
licet in pr(sese)nti Iselicis Coronationis n(ost)ra; ' )  Conuenlu 0111- 
uia in yniuersum iura, priuilegia, literas, immunitates publicas et 
priuatas, omnium Regni et Dominiorum nostrorum incolarum, sta­
tus, conditionis et dignitatis euiusuis, tam spiritualis, quam Se-

4 cularis Ordinis hominu(m) | ab antecessoribus n(ost)ris rite con- 
cessas abunde iam approbauerimus, et confirinauerimus, easdein- 
q (ue)  nos sancte et inuiolabiliter, iureiurando eain in rem prse- 
stito seruaturos receperimus, Tamen ad intercessionem, noinine

5 Ciuium nostrorum V ie l i e i e n s iu m  a)  eorundem omnia et j sin- 
gula iura, literas, priuilegia, immunitates, libertates, prmrogatiuas, 
exemptiones, et consuetudines quasuis laudabiles, nec non Depo- 
sitoria, decreta, Concessioues, Plebiscita, Senaiusconsulta, et alia

6 omnia eo pertinentia, per quoscunq(ue) Reges, Principes, Dujccs, 
et quosuis antecessores n(ost)ros legitime concessa et emanata, 
tam in genere quam in specie , non seeus a tq(ue) hic inserta et 
scripto comprehensa essent, authoritate n(ost)ra  approbau(dum) 
et confirman(dum) esse liisce speeialibus l(ite)ris nostris duxi-

7 mus, prout approbamus, cootir[mamuś, ratificamusq(ue) quantum 
quidem de iure est et vsus eorum habetur, pr(sese)ntibus l ( i te )-  
ris n (ost)ris ,  eaq(ue) omnia vim roburq(ue) debitum obtinere 
Yoluinus. In cuius rei fidem prsesentes mana n(os t)ra  subscriptas 
Sigillo Regni n(ost)ri  consignari lnandauimus. Datse C r a c o u i a e

8 in | Conuentu g (e )n fe r )a l i  Coronationis n(ost)rse die yltima Ja ­
nuary, Anno Domini 9 I i l l c s i m o ,  Q v i n g ; e n t e . s i i n o ,  O e t o -  
g e s i m o ,  O c t a u o .  Regni yero n(ost)ri Primo, Pr(mse)ntibus 
R(evere)ndissimis, R(evere)ndis, Illustribus, Magnificis, Genero- 
s is ,  et Ar(e )n (e r )a b i l ib u s , ae Nobilibus, Stanislao Karnkovyskj

9 Dei gr(ati)a  Ar|chiepiscopo Gnesnen(si) fregato nato, et regni 
n (os t)r i  Primate, Petro Miskowrskj Cracouien(si), Hieronimo Roz- 
drazewskj Wladislauien(si), et Pomeranise, Alberto Raranow^skj 
Przemislien(si), et Regni n(ost)r i  ViceCancellario, Melchiorc Ge- 
droicz Samogitise, Laurentio Gosliczkj Camenecen(si) eadein

10 g r(a t i)a  | Episcopis, Andrea Comiti s ) in Tencin Crac(oviensi),
et Cap(i)t(ane)o Zatorien(si), Hrubieszouien(si)q(ue) ,  Alberto a 
Lasko Siradien(si) Palatinis, Joannę Kiszka de Cziechanouiec, 
Capitaneo G (e )n (e r )a l i  terrar(um ) S am ogit is , Joannę Splawskj 
de Targoua górka Juniwladislauien(si), Nicolao Sapieha Min-|

I I  scen(si) Palatinis, Stanislao Comite de Tarnów Sendomirien(si),

Z y g m u n t  V t ,x e c i  z B oże j  ł a s k i  K ró l  P o l s k i , W ielk i  
K sią że  L i tw y .  R u s i ,  P r u s , M a z o w s z a , Ż m ó jd z i  itd. Ud. a 
s  tejże ła s k i  w yznaczony K ró l  S zw ecy i  i Wielkiego K s ię s tw a  
finlandzkiego Dziedzic. Oznajmiamy tym. listem N a szym  w s z y s t ­
kim w ogóle i w  szczegó lnośc i, do których to należy: Chociaż 
na teraźniejszym Sejm ie  szczęś liw ej koronacyi N a sze j  w szys tk ie  
w powszechności p ra w a , p rzyw ile je , listy, swobody publiczne i 
pryw atne w szys tk ich  Królestwa i  P a ń s tw  N a szych  M ieszk a ń ­
ców wszelkiego s to p n ia , powoi unia i godności tak  duchownego  
ja k o  też świeckiego s tanu  osób, od P oprzodników  N a szych  n a ­
leżycie d a n e , j u ż  dostatecznie po tw ierdz il iśm y , i  one przys ięga  
na to wykonaną święcie i nietykalnie zachować obowiazaliśmy  
się: j e d n a k  na p r z y c zy n ę , za M ieszczanam i N a szy m i  i c i e l i c -  
hn n i do K a s  w n ies io n ą , w szys tk ie  w ogó!a i  w  szczególności  
p ra w a  ich, listy, przyw ile je , swobody , wolności , pierszeństwa, w y ­
ją tko w o śc i  i wszelkie zw ycza je  chwalebne, tudzież s k ła d y , w yro k i , 
ustępstwa, postanowienia pospólstwa i R a d y , i inne do nich należą­
ce , przez  któregokolwiek z  K ró lów , ks iążą t  a Poprzedników  N a ­
szych prawowicie nadane i wydane, tak iv ogółach ja k o  też w  s zc ze ­
gółach nic inaczej j a k  gdyby tu przytoczone i pismem w yrażone  
b y ły , powagą N a szą  uznać i osobnym dokumentem potw ierdzić  
postanow iliśm y, ja k o ż  o ile z ustaw am i zgodne i v; używaniu  
są, n iniejszym listem Naszym, uznajem y , pochwalamy i potw ier­
dzam y , chcąc to mieć , aby w mocy i należytej w adze  były. 
W  dowód czego niniejsze ręką N a szą  p o d p is a w s z y , w  pieczęci  
N a sze j  odcisk opatrzyć rozkazaliśmy. Dano w B Ł t 'a k o u ) i e  na 
Sejm ie  walnym, koronacyi N a s z e j , ostatniego s tyczn iu  lata P a ń ­
skiego V g / s i ą . c x n e g o  P i ę ć s e t n e g o  O s m d s i e s i t i t e g o  
Ó s m e g o ,  a w p ierwszem  Naszego królestwa, w przytomności  
N u jprzewielebniejszego  , Przewielebnych, Dostojnych, W ielm oż­
nych , Rodowitych, Czcigodnych i Sz lachetnych: S ta n is ła w a  
K a m ko w sk ieg o , z B oże j ł u s k i  Arcybiskupa gnieźnieńskiego, L e ­
gata  urodzonego i królestwa Naszego P rym a sa ;  P io tra  M y sz ­
kowskiego krakowskiego, Hieronima R o zd r  litewskiego w ło c ła w ­
skiego i pomorskiego, Wojciecha Baranow skiego  przemyskiego  
i Podkanclerzego koronnego, Melchiora Giedrojcia żmójdzkiego , 
W a w rzyń ca  Goslickiego kamienieckiego, z tejże ł a s k i  B isku p ó w ;  
A ndrzeja  Hrabi, nu Tyczynie krakowskiego a Zatorskiego i hru­
bieszowskiego S ta ro s ty ,  Wojciecha z Ł a s k a  sieradzkiego  — 
W o jew o d ó w ; J a n a  K is z k i  z  Ciechanowca generalnego S taros ty  
ziem żmójdzkich; J a n a  Sp ła w sk ieyo  z  Targow ej G órki ino- 
w ło c ła m sk ieg o , M iko ła ja  Sap iehy  mińskiego  — W ojew odów ;  
S ta n is ła w a  H rab i z T arnow a sądomirskiego u stobniclciego S ta -

*) W  oryginale je st  „nosti'o“. — z) Tu opuszczone „ad Nos faetam.11 — s) Zamiast „Comite".
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et Cap(i)t(ane)o Stobnicen(si), Nicolao Konarskj Calisien(si), Ni- 
colao Taluos Samogitise, Martino Lesnouolskj de Obori Podla- 
sien(si), et C ap(i)t(ane)o  Losicen(si), Nicolao Fierlei de I)am-

12 browicza Rauen(si), Joannę Dulskj | Cubnen(si), Tesaurario Re­
gni g (e)n(er)a li ,  Branscen(si), Rogosnen(si), Suiecen(si), Sura- 
sen(si)q(ue) Cap(i)t(ane)o, Joannę Koscieleczkj Międzirzecen(si), 
et Cap(i)t(ane)o Bydgostien(si), Nicolao Ligęza de Bobrek W i-  
slicien(si) et Cap(i)t(ane)o Biecen(si) Zydaczouien(si)q(ue), Ni-

13 colao Fierlei de Dambrowicza Biecen(si) | Referendario Ctiri® 
Regni n(ost)ri ,  Cap(i)t(ane)o Nonse Ciuitatis Corczin Cazimirien- 
(s i)q (ue) ,  Georgio Mniszek de Magna Kunczyce, Radomien(si), 
et Cap(i)t(ane)o  Sanocen(si), Sokalen(si)q(ue), Joannę Mys- 
kowskj Zarnouien(si), Joannę Osowski Polanccen(si), Joannę Bo-

14 gusz Czechouien(si) | et Cap(i)t(ane)o Zwolenen(si), Stepbano 
Grodzinskij Naklen(si), et Cap(i t(ane)o  Valcen(si) , Christo- 
phero Komorowskj Oswiecimen(si), Stanislao Gostomskj de Le- 
zenice Sochacouien(si) et Capitaneo Ranen(si) ,  Stanislao Kra-

15 sinskj Ciehanouienfsi). Stanislao Bykowskj Konarien(si) in | terra 
Lancicien(si) Castellanis, Andrea Opalinskj de Bnin, supremo Re­
gni n(ost)ri Marsalco, et Generali Maioris Poloni* Cap(i)t(ane)o, 
Joannę Zamoiskj, supremo Regni Can(cella)rio, et Generali exer- 
cituum, Belzen(si), M arienburgen(si), Kniszinen(si), Międzirze-

16 een(si), Krzeszouijen(si)q(ue) Cap(i)t(ane)o, Petro Tyliczkj Se- 
cretario maiore Regni,, Prseposito Gnesnen(si) et Canonico Cra- 
c (ov iensi) , Joannę Tarnawskj Referendario Curite Regni Cra- 
couien(si), Wladislauien(si), Lanc ic ien (s i) , Krusuieien(si)q(ue) 
Prajposito. Joannę Piotrowskj Deeano Posnanien(si) , Custode j

17 Sendomirien(si), Scholastieo Ląncicien(si), et Canonico Cra- 
couien(si), Joannę Galczynskj Cantore Gnesnen(si), Scbolastico 
Yladislauien(si) et Canonico Cracouien(si), Secretarys n(ost)ris, 
Constantino Duce in Ostróg, Magni Ducatus Lituani* incisore, et

18 VIodimirien(si) | Nicolao Zebrzdowskj 4) Generali Crac(ouiensi) 
Boleslauien(si)q(ue), Stanislao Pękoslawskj Seudomirienfsi) et 
Mariemburgen(si) in Liuouia, Alexandro Konieczpolskj Yielunen- 
(s i) ,  Hieronimo Mielieczkij Brzesten(si) in Cuiauia, Paulo Yehanskj

19 de Służewo Drobobicen(si) | Joannę Toma a Drohoiow Prcmi- 
slien(si), Petro Opalenskj de Bnin, Naklen(si), Rohatinen(si)- 
q(ue), Petro Miskowskj Osuiecimen(si}, Stanislao Prziiemskj Ku- 
ninen(sl), Joachimo Ocieskj, Olstinen(si) , Stanislao Szafranieez

20 de Pieskowa Skala Lelouien(si), Sebestiano | Lubomierskj Dob- 
c icen(si), Salinar(um) Crac(oviensi) praefecto, Stanislao Lancko- 
runskj de Brzezie Skalen(siJ Capitaneis, Stanislao Czikowskj de 
Woislawicze Crac(oriansi), Georgio Radoszowskj Boxa Yielunen- 
(si), Kiliano Drolioiowskj a Drohoiow Fr*inislien(si) Baltasaro |

21 Stanislawskj Sanoceu(si), Yeneeslao Yrouieczkj Chelineu(si) Sue- 
eauierarys, Joannę Gajewskj Posnanien(si) , Felice Czerskj 
Crac(oyiensi), Suieroslaus Orzelskj Calisien(si), Stanislao Ka- 
rzinskj Siradien(si), Petro Strzała Zatorienfsi) Judicibus Terre-

22 stribus, et alys | mullis Secretarys, Oflicialibus, et Aulicis n(o- 
st)ris, Terrarum vero Nuntys omnibus ad prsesentem Conuentum 
congretatis.

i l g i s i i i u n d u s  Rex

La(u)r(en tiu)s  Gembicki s(ub)s(cripsi)t
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ronty, M  ik a ł  aj a Konarskiego ka lisk ieg o , M iko ła ja  Talwos&a 
żm ójdzk iego , Marcina Leśniowolskiego z Obór podlaskiego a 
łosickiego S ta ro s ty , M ika ła ja  Fier/eja z  D ąbraw icy rawskiego , 
J a n a  Dulskiego chelm ieńskiego , generalnego Podskarbiego ko­
ronnego, a brańskiego , rogozieńskiego, świeckiego i surazkiego  
S ta ro s ty , J a n a  Kościeleckiego międzyrzeckiego a bydgoskiego S ta ­
ros ty , M ikoła ja  L igęzy  z Bobrka  wiślickiego a bieckicgo i  ży -  
daczotoskiego S ta ro s ty , M ikoła ja  Fierleja z  Dąbrowicy bieckie-  
g o , R e ferendarza  nadwornego koronnego a nowowiejsko - k o r -  
czyńskiego i  każimirskiego S ta ro s ty , Jerzego  .M niszka z  W ie l­
kich K ończyc  radomskiego a sanockiego i sokolskiego S ta ro s ty , 
Jana, M yszkow skiego  żarnowieckiego , J a n a  Osowskiego po ła ­
nieckiego, J a n a  B ogusza  czchowskiego a, zwo/eńskiego S taro  
s ty , Szczepana  Brodzińskiego nakielskiego a wałeckiego S ta r o ­
s t y , K rzy s z to fa  Komorowskiego ośw ięcim skiego , S ta n is ła w a  
Gostomskiego z Leżen ie  sochaczowskiego a rawskiego S ta ro s ty , 
iStan is ław a  K rasińsk iego  ciechanowskiego, S ta n is ła w a  B y k o w ­
skiego konarskiego w  ziemi łęczyckie j  ■— K aszte lanów ; A n ­
drzeja Opalińskiego z Bnin a wielkiego M a r s z a łk a  koronnego a. 
generalnego wielkopolskiego S ta ro s ty ;  J a n a  Zam ojskiego wiel­
kiego K anclerza  koronnego i wojsk H etm ana a bełzkiego, mal-  
borskiego , knyszyńskiego , międzyrzeckiego i krzeszow skiego  S t a ­
r o s ty ; Piotra, Tylickiego starszego S ekre ta rza  koronnego , P ro ­
boszcza. gnieźnieńskiego a krakowskiego  K a n o n ika : J a n a  T a r ­
nawskiego R eferendarza  nadwornego koronnego a. krakowskiego,  
w łocław sk  iego , łęczyckiego i  kruświckiego P ro b o szc za , J a n a  
Piotrowskiego Dziekana poznańskiego, K ustosza  sądomirskiego, 
Scholastyka  łęczyckiego a krakowskiego K a n o n ika ,  Jana, G ał­
czyńskiego K antora  gnieźnieńskiego , Scholastyka  w łocławskiego  
a krakowskiego K anonika  — Sekretarzom  N a szych ;  K ons tan ­
tego K siążęcia  na O strogu , K ra j  czego icielkiego K s ię s tw a  l i ­
tewskiego a w łodzim irsk iego , M ikoła ja  Zebrzydow skiego  k r a ­
kowskiego generalnego i bolesławskiego, S ta n is ła w a  P ę k o s ła w -  
skiego sądomirskiego i maryemburskiego w  In flan tach , A le k s a n ­
dra Koniecpolskiego wieluńskiego , Hieronima M ieleckiego brze­
skiego na K u ja w a ch , P a w ła  Uchańskiego ze S łu że w a  drohobyc- 
kiego, J a n a  Tomy z Drohojowa przem yskiego , P io tra  Opaliń­
skiego  o B ninu  nakielskiego i rohatyńskiego , Piotra  M y s zk o w ­
skiego ośw ięc im skiego , S ta n is ła w a  Przyjem skiego  konińskiego, 
Joachim a Ocieskiego o lsz tyńsk iego , S ta n is ła w a  S z a fr a ń c a  
z P iesko w e j S k a ły  lelowskiego , Sebastyana  Lubomierskiego  
dobczyckicgo a Z a rzą d cy  żup k ra k o w sk ic h , S ta n is ła w a  L a n c-  
korońskiego z Brzezia, skalskiego S ta ro s tó w ;  S ta n is ła w a  
Cikowskiego z W o js ła w ic  kra ko w sk ieg o , Jerzego  R a d o szew -  
skiego B oksy  wieluńskiego, K iliana  Drolwjowskiego przem ys­
kiego, B a lta zara  S tan is ła w sk ieg o  sanock iego , W a c ła w a  W r o -  
niec.kicgo chełmskiego  — Podkom orzych; J a n a  Gajewskiego  
poznańskiego , Szczęsnego Czerskiego krakow sk iego , S w ie ro s ła -  
w a Orzelskiego kaliskiego , S ta n is ła w a  K orzyńskiego  s ieradz­
kiego, P io tra  S t r z a ły  Zatorskiego— S ę d z ó w  ziemskich; tudzież  
wielu innych S ekre ta rzo m , Urzędników i Dw orzan  N aszych ,  
oraz w szystk ich  P o s łó w  z iem sk ich , na teraźn iejszym  Sejm ie  
zgromadzonych.

Z y g m u n t  Król.

W aw rzyn iec  Gembicki podpisał.

Potwierdzenie Z ygm unta  I I I .  Króla,.
Wciągnięto w  księgę pamiętnikową.

L . 76.
L .  66 . W id z ia n o ,  P r z y  milej Zygm unta  A ugusta  6J  p o ­

tw ierdza jący  pra w a  Mieszczanom w i e l i c k i m  roku 1 5 5 8  7) .
L .  5. L . 7.

O ryginał pergaminowy o 628 milimetrach długości u góry a 651 u dołu, zaś o *108 milim. z lew ej a 117 z prawej. Przy odrywaniu p ieczęc i nie 
tylko część  pergaminu ze zagiętka u dołu wydarta została , ale leż od prawej dziurki ku górze w lewo aż po szesnasty w iersz  osnowy rozdarty.

W o la ń sk i  F ranc iszek  K saw ery .

4) Zamiast „Zebrzidowski". — 5) Zamiast „Suieroslao11. — ®) i 7) Mylnie, jak to sam dokument udowadnia.

R edaktor odpowiedzialny A d o l f  R u d y ń s k i .
—  ' " '  ' /  -1 

Z c. k. Drukarni rzędowej.


